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Historia na Polnej

W ielki, zbudowany z czerwonej cegły gmach szpitala po-
łożniczego przy ulicy Polnej w Poznaniu. Dziesiątki sal cho-
rych, gabinetów, pracowni, laboratoriów, setki pacjentek, pie-
lęgniarek, studentów i lekarzy. Ale jest tam także zakątek
spokoju, ciszy i refleksji. Na szklanych drzwiach wita napis
„Tutaj nauczysz się położnictwa, ginekologii i ich historii”.
Szpitalniane muzeum. Dzięki inicjatywie prof. Edmunda Wa-
szyńskiego zbiory Muzeum Ginekologii i Położnictwa w Lesz-
nie przeniesiono na Polną. W ramach Pracowni Dydaktyki,
Historii Położnictwa i Ginekologii kierowanej przez prof. Wie-
sława Markwitza zorganizowano otwartą prezentację pokazu-
jącą historię tych dwóch specjalności. Zgromadzono dawne
narzędzia, fantomy, ryciny i dokumenty sprzed lat. Niektóre
z nich z powodzeniem możemy zaliczyć do białych kruków.
Zadbano o szczegóły – jak podświetlony dawny numer 33 wid-
niejący przy wejściu do szpitala. Ekspozycja została pomyśla-
na tak, by studenci mogli zobaczyć, jak kobiety rodziły kiedyś
i w różnych zakątkach świata, jak im pomagano albo jak wy-
gląda „drzewo genealogiczne” medycyny, od Hipokratesa do
dziś…

Dzięki inicjatywie prof. Edmunda Waszyńskiego
i prof. Wiesława Markwitza przy ul. Polnej 33 można
zobaczyć unikatowe zbiory


